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Ceny ogłoszeń: 


w tekście (przed kron.) Mk. 45 
Nekrologi „40 
zwyczajne » 20 
drobne za jeden wyraz. „ 8 
=s Wszystkie ogłoszenia obliczaj 
E się nonparelem (drobn. pism. 
Ogłoszenia w NeN niedziel. o 25% droż. 
Fantażyjne i firm zagran. o 50% »„ 
Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu Admie 
nistracji o 40 drożej. e 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią- 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 
, dnia zmiany cen bez uprzedniego zā- 
wiadomienia. 
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godz, 6 wiecz. w sali O.K,R. 


odbędzie się Konferencja organizacyjna, Wszystkie manda- 
ty uznane na konferencji przedzjazdowej są ważne, Porzą- 
dek obrad przewiduje: 1) Sprawy organizacyjne; 2) Wybory 


O.K.R.: 3) Wolne wnioski, 


2 powodu noty òo Sowietów. 


Jak łatwo było przewidzieć i jak to 


Pewnem też jest, że Rząd sowiecki 


nieraz zapowiadaliémv, stosunki pokojowe | pragnie wyzyskać nasze kłopoty wównętrz- 


z Rządem sowieckim (nie mówimy o Rzą- 
dach, bo odrębność Rządu p. Rakowskie- 
go jest tylko fikcja) — nie należa do naj- 
gładszych i najprzyjemniejszych. Ostatnia 
nota p. Skirmunta świadczy, że Polska ma 
najzupelniej uzasadnione prelenkje, iż 
Rosja sowiecka żadnego bodaj przepisu 
Traktatu ryskiego nie wykonywa  uczci- 
wie, a większości — wcale nie wykonywa. 
~ P. Joffe, przewodniczący delegacji ro- 
syjskiej na konterencji ryskiej, przyznał, 
ġe traktat połsko-sowiecki oparty jest istot- 
nie na porozumieniu. Nie można mówić, 
żeby Polska traktat ten Rosji narzuciła 
orga” albo żeby on Rosję krzywdził. 
niemal jego punkt jest wynikiem 
komtpromieu, który dochodził do skutku 
po długich bardzo rozprawach. Rosja u- 
czyniła ustępstwa, ale czyniła je — w ta- 
kim samym stopniu — Polska. Jeżeli trak- 
tat w dziedzinie gospodarczo-skarbowej za- 
wiera przeważnie jednostronne zobowiąza- 
nia Rosji, to tłumaczy się to łatwo tem, że 
pokój ryski był zarazem likwidacją dawne- . 
go niewolniczego stosunku Polski do Rosji. 
Powyższe zobowiązania to stu zwrot 


ne w tym celu, aby zobowiązań swoich nie 
spełniać. A klęski, poniesione przez nas 
w polityce zagranicznej, ba wciąż ponoszo- 
ne — niewątpliwie ośmielają go w takiem 
postępowaniu.*Nie mówimy już o sprawie 
Śląska Cieszyńskiego i Sląska Górnego ra 
- ale powolamy się np..na fakt zmarnowania 
| przez, nieudolna dyplomację początkowo 
| zupełnie dobrych naszych stosunków z Łot- 
| wą, Doszło do tego, co brzmi jak dzika iro- 
nja, że Rosja sowiecka składa ofertę jako 
członek Związku baltyckiego, w którym 
chce zająć miejsce Polsce i oczywiście 
| Związek skierować przeciwko Polste! I 


wiąc już o Litwie, rozważany! à 
Rząd polski podobno ma wystosować 
do Rządu sowieckiego kategoryczne żąda- 
nie, aby stosował się do przepisów Trakta- 
| tu ryskiego.: Zapewne skutek tej noty, jak 
j i noty już przesłanej z wykazem grzechów 
| sówieckich przeciwko literze i duchowi 
"Traktatu — będzie niewielki. Sowiety od- 
powiedzą, że one pałają żądzą utrzymywa- 
Lea jaknajpoprawniejszych stosunków ze 


wszystkiemi państwami a ża to Polska wła-. 


=- i to zaledwie częściowy — tego, co Ro- | Śnie stosunki te psuje, dążąc wraz z Fran- 


aja nam zabrała. 

Zwycięstwo nasze awiło, że osia- 
gnęliśmy pokój porozydńokia. W przeciw- 
nym razie, gdyby nas Rosja sowiecka zwy- 


ciężyła, mielibyśmy „pokój 


gwałtu. Pamiętamy jakie Kamie- 


przemocy i | go trudnego stanowiska — głoszą 


cją do wyzyskania obecnego ciężkiego po- 
łożenia Sowietów dła celów „koatrrewo!u- 
cyjnych“: Trzeba bowiem wiedzieć, że S0- 
wiety obecnie — dla podreperowania swe- 
całemu 
światu, że szykuje się nowa przeciwko nim 


niew zakomunikował w Londynie Lloyd interwencja międzynarodowa. Z drugiej 


George'owi, zyskując jego zgodę, i jakie 


Daniszewskij odczytał w Mińsku delegacji | sw 
na nista Morizet przywiózł do Francji, jako to 


polskiej. Jakżeż odmienne są zasady, 
których oparto pokój ryski! 

Weale nie chcemy pow. 
raz to podkreślaliśmy — że ten pokój jest 
bez. wielkich wad. Przeciwnie..Lecz wady 
te dotyczą stosunku jego do Ukrainy i Bia- 


łejrusi,. bynajmniej zaś nie są niesprawie- | 


dliwością jakąkolwiek wobec Rosji... 

Chociaż więc Rzad sowiecki nie może 
się skarżyć na pokój ryski, jednak, kto zna 
charakter i politykę tego Rządu, nie będzie 
się dziwił, że wykręca się od powziętych 
zobowiązań. 


Polityka. Rządu sowieckiego 
l do Polski polega na tem, aby jej szko- 
dzić, Rosja sowiecka nie zapomina © tem, 
a 2, pochodowi na Zachód Polska posta- 
T adza sowieckiej ekspansji w Euro- 
pie. Rosja sowiecka dąży da iamajściślej 
szych stosunków z Niemcami, z któremi łą- 
czy ją wspólny wrogi stosunek do Ententy 
i nadzieja na nowy przewrót w Niemczech. 
Diatego teź np. w sprawie Górnego Śląska 
Rząd sowiecki stoi po stronie Niemiec a 
przeciwko Polsce. ; 

Zreszta Rząd sowiecki wszędzie pro- 
wadzi politykę podkopywania „państw 
burżuazyjnych” za pośrednictwem III Mię- 
dzynarodówki i zrozumiałą jest rzeczą, że 
RENE? zwraca uwagę na sąsia- 

w. ; 


iedzieć — i nie. | Rzad 
zań | burżuszyjnych na całym świecie, a teraz 
Í ' żyć z niemi jsżeli nie w 


i j a 
w stonun- | wszyscy w Polsce szczerze chca pokoju I że 


| o. jakiejś nowej wojnie z Sowietami wogóle 


iamę. Istnienie Polski niepodległej | 


| strony Cziczerin powoła się apewne na 
swoje niedawne oświadczenie które komu- 


tylko w pierwszej fazie swego istnienia 
sowiecki dążył do obalenia rządów 


| przeciwnie chce żyć 
| miłości, to w dobrych stosunkach „współ- 

działania“. Słowem, Rząd sowiecki przed- 
stawi siebie jako niewinne jagnię, a Pol- 
skę jako wilka... r, 


| ki$ zatarg zbrojny. Nie podejrzewamy u 


| nas nikogo o jakiekolwiek skłonności wo- 


jownicze, Przeciwnie, jesteśmy pewni, że 


, mowy byćenie może. Również i Sowiety 
|teraz nie mogą myśleć o wojnie. 

Ale jest też wysoce niepożądanem, a- 
by zatarg dyplomatyczny z Sowietami miał 
| się zaostrzyć, Musjałoby to dopręwadzić do 
| takich skutków, jak zani į 
| cji ię a i poslów, j 

zwiokę W Wykonaniu zobowiązań gospo- 
darczo-skarbowych Traktatu ryskiego i t. p. 
Takie przedłużenie i zaostrzenie. zatargu 
| nie wyszłoby nam napewno na- korzyść. / 
Dlatego domagamy się, ab d pol- 
| ski do takiej ostateczności aw: w 
' dzał. Trzebaż nareszcie wybrać jakąś ro- 
| zimna linję postępowania pomiędzy śpią- 
iezką bierności i sałandulstwa w stosun- 


| ten plan poważnie jest na Łotwie, nie mó- ię Ge? ee wagi Si 


Oczywiście nie może być mowy o tem, 
żeby z tej wymiany not miał wyniknąć ja 


hamer pojedyńczy w. Warszawie 
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Rachunki płatne w środy, 


kach międzynarodowych a nagłemi i krót- | stwo to nie jest zgoła większe, niż było 


kotrwałemi wybuchami energji. Wiedzie- 
liśmy o tem dobrze, że pożycie z Sowie- 
tami będzie ciężkie i że napewno dobrej 
woli od nich oczekiwać nie można. Dlatego 
trzeba było odrazu wyrobić jakiś system 
postępowania, któryby zaraz na wstępie 
pouczył Sowiety, że nie pozwalamy sobie 
kołków na głowie ciosać. Ostrożność, sta- 
nowczość i pewność siebie powinny były 
od samego początku stanowić wytyczne w 
metodzie postępowania z Sowietami. Ałe 
tego właśnie nie widzieliśmy. Widzieliśmy 
grzeczna słabość. Ot np. Rząd nasz skarży 
się, że dotychczas p. Olszewski ze swoją 
delegacją handlową mieści się w wagonie, 
bolszewicy nie chcą czy nie mogą zna- 
leźć dla niego mieszkania. A dlaczegóż to 
przed wyjazdem tej delegacji nie zapewnio- 
no dla niej mieszkania? Jest to 
drobnostka — ale na każdą drobnostkę 
zawczasu należy zwracać uwage, być prze- 
widującym, a nie czekać aż będą się takie 
| szczegóły i drobnostki gromadziły. Albo to: 
dzienniki doniosły, że podobno poseł pol- 
ski 'w Moskwie kazał — zamalować orły 
polskie na samochodach poselskich. Co to 
znaczyło? Cóż to był za wsięp'do dyploma- 
tycznej roboty?! 
Obecnie z kół rządowych słyszymy 
znowu, z wielkim naciskiem powtarzane, 


szewiokiej rozkładowej roboty. P. Witos 
użył tego motywu, jako jednego z głów- 
nych, w swojem przemówieniu w komisji 
skarbowo-budżetowej. Ale niebezpieczeń- 


przez cały czas doiychczas! Dla nikogo nie 
było nigdy tajemnicą, że bolszewicy podko- 
puja się pod państwowość polską w naj- 
rozmaitszy sposób. Jeżeli chodzi o ogrom- 
ną większość polskiej klasy robotniczej, to 
dała ona należyty odpór zakusom szerzenia 
rozkładu w jej szeregach. Polska klasa ro- 
botnicza — i w imię rzetelnej i rozumnej 
polityki socjalistycznej, i w imię patrjotyz» 
mu — skutecznie zwałczała i zwalcza bol- 
szęwizm. Nie możemy tego powiedzieć © 
Rządzie i o klasach posiadających, które 
wprawdzie nie szczędzą policyjnych  prze- 
śladowań, ale całą swoją polityką niezmier- 


nie osłabiają Polskę wewnętrznie. Wpraw= 


dzie to może być wygodne dla Rządu p. Wi- 
tosa, że straszłiwe grzechy agrarno-kapita- 
łistycznej polityki usuwa w cień, wysuwa- 
jąc niebezpieczeństwo bolszewickie. Ale 
takie manewry tylko utrudniają szukanie i 
stosowanie rzeczywistych środków  zarad- 
czych na olbrzymie trudności naszego dzi- 
siejszego położenia. A 

Zerwanie stosunków dyplomatycznych 
z Rządem sowieckim zgoła nie poprawiło- 
by naszego położenia ani pod względem 
wewnętrznym, ani zewnętrznym. Przeciw- 
nie, pogorszyłoby je. Dlatego Rząd polski 
nie powinien dopręwadzić do tej ostatecz- 
ności. Natomiast powinien raz wreszcie po- 
stanowić sobie, że w stosunkach z Rosja 
będzie trzymał się madrej, przewidującej 
komtekwentnej polityki, abyśmy na wszyst- 
kich polach dyplomatycznych nie przegry- 
wali. 


K Międzynarodowy 


(upr Wsrddzielcn 


W końcu ubiegłego miesiąca obradówał | wielkiemi zinianami rezolucję Thomas'a, prey- 


w Bazylei X między: kongres towa- 


rzystw spółdzielczych, pierwszy po ukończe- 


niu wojny. Kongres był b. licznie obesłany, 
zebrało się około 500 delegatów z 25 krajów, 
reprezeniujących 24 miljony stowarzyszonych 
w 42.650 stowarzyszeniach. 
Obradom przewodniczył Holender Goed- 
| bard w zastępstwie sędziwego prezesa mię- 
dzynarodówki spółdzielczej, Augl'ka Marwel- 
la, który nie mógł przybyć na Zjazd. Sprawoz- 
dawcy z działalności zwigzku słowarzyszeń 
spółdzielczych za czas od r..1918 do 1021, skar- 
żyli się na niepómyślną sytuację finansowa, 
wywolana chaosem walutowym i zmniejsze- 
nem zdolności płatniczej krajów o zdeprecjo- 
nowanej walucie. Ożywioną dyskusję wywo- 
łała sprawa, czy wobec zmienionych warunków 
politycznych i gospodarczych przedstawiciele 
stowarzyszeń rosyjskich mają prawo uwzestni. 
czeme w Zjeździe. W 


i kredytów 
przedsiębiorcom i spekulaniom. 
Uchwałono dalej zorganizować m'iędzyna- 
rodowy Bank Spółdzielczy i przekształcić Mię- 
ówkę  spółdzielczą w tym kierumku, 
| aby w jej skład wchodziły, nie jak dotąd, po- 
szczególne stowarzyszenia, lecz ogólnopań- 
stwawe zrzeszenia. W sprawie międzynarodo- 
wej polityki spółdzielczej zatwierdzono z nie- 


prywatnym 


jęlą na kongresie paryskim spółdzielni państw 
sojuszniczych i neutralnych w r. 1919. 

O „zasad.ch międzynarodowego prawa w 
zrozumieniu ruchu spółdzielczego" przemawiał 
prof. Gide. Referewi dowodził, że wojna świa- 
towa wykazała, jak niedostateczną była rezo- 
lucja pokojowa, uchwalona w r. 1913 w Glas- 
gow. Okazalo się bowiem, że jedynie gospo- 
darcze organizacje nie są w stanie przeszko- 
dzić wojnie. Idea Ligi Narodów jest pokrew- 
mą dąażen:'om spółdzielców i pozwala wwielać 


je w życie państwowe. Niestety Liga Narodów . 


w. jej postaci obecnej nie jest instytucją deme- 
kratyczną, gdyż pięć państw zwycięskich nie- 
podzielnie w niej panują i zajmują uprzywile-' 
jowane stanowisko. Prol. Gide wezwał kon- 
gres, aby przyczynił się do rozszemenia idet 


pokoju ; prawdziwej Ligi Narodów, opartej 


ną współdziałaniu wszystkich narodów. Rezo- 
lucję pokojową prof. Gide przyjęto  jedno- 
glośnie. ; 

Na wniosek Kaufmanr'a z Hamburga przy- 
jęto uchwałę o przystąpieniu do utworzema 
międzynarodowego związku towarzystw spo- 
żywców, lstóryby w łonie ogólnej międzynaro” 
dówki spółdzielczej tworzył ośrodek czysto go- 


Ob. Ledry (Belgja) reterował o stosunku. 
spóldziełni do związków zawodowych i wez- 
wał zawodowców, aby energiczniej i życzliwiej 
niż dotychczas popierali ruch spółdzielczy. 
Liczni mówcy opowiadali się za możliwie naj 
śuślejzzem wspóklajałaniem ruchu zawodowe. 
go z ruchem spółdzielczym. 

Posianowiono wreszcie jednomyślnie wy- 
dać odezwę o niesieniu pomocy głodującej Ro- 
sji i Gruzji, oraz uchwalono protest przeciwko 
prześladowaniu ruchu spółdzielczego na Wę- 


Następny kongres ma wniosek delegatów 
belgijskich uchwalone zwołać na rok 1924 do 
Gandawy łącznie z międzynarodową wystawą 
spółdzielni wytwórczych i spożywezych 


` 


= 
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` Obrady Ligi Narodów. — U: 


= ne ats 


ista niemiecki o 
Przyszłość gabinetu AP paati ac go przesilenia i wałka o teki ministerjalne. — 


„Machiawelska gra“ francuskiej prasy 
Nowa kompromitacja nes-komunistów 


Polska i Niemcy me adwołały ko da Ligó 

rip eN a tylko „Rada Najwyższa” 

„rady, a zatem, Polskt 

ec nie będą wysłuchani przez Komitet" 
Ligi Narodów. Tego rodzaju objaśnienie %0- 
stało dziś podane. przez pisma, Polska zneszłtą 
zrzekła się podobna praw, kbóre jej przygiłu- 
A mocy eawantej z Ligą Narodów A acych 
wy. (?!) 

(Dla nas jest to taką samą nowiną, fake £ 
żądanie Polaków (ciągle się daremnie ząpy* 
tujemy — jakiich?), by emigranci brali udzia? 
w plebiscycie. Jest to nowiną nietylko dla 
zwykłych śmiertelników, ale i dla wielu pal- 
skich umzędońwych osdbistości! 

Pocieszamy się tymczasem wieścią, że 
jednak jest możliwem, że opiajw zainteresowa- 
mych rządów będzie też wysłuchana. A tym- 
czasem mamy czekać miesiąc na nową sesję 
nadzwyczajną, na której (Liga ma powziąć o 
statęcwną i jednogłośną rezolucję (?1). 

Pesymiści przyjpuszczażą, że. kwestja Ślą- 
ska będzie wieczną „nową Jrianidją”, Tem pe 
eymizm o tyle jest usprawiegliwionym, o ile 
państiwa potrakliują Górny Śląsk tak, jak do” 
tad Anglja traktowała Irlandję. Ta obawa mię- 
dzynarodowego kapitalizmu, że uniemoliwó 
nam się spokojne ekspłoatciwarnia err pian e 
bogachw Śląska ¿è jego siły roboczej — 
wielkim atutem w ręku pnołetarjatu olkie 
na Śląsku, o którym on niezawodnie dobrze 
kąta: 


W tych dutach przeczytałam w „Humani 
té“ list z Berlina, Marcela Ollivierta, w. it- 
rym znalazłem następujące zdanie; „Powsłtą- 


masikowali imperjalistyczna apetyty nacjonak- 
stów polskich i młiemiedkiich i śmiały stwier- 


„dzilii swe sympaltje dla ruchu robetników poł- 


skieh, chcących się wyzwolić s pod eksploata- 

cji niemieckiej. 
I my słyszymy, że wielu . komunistów 
soy nobołniloów, wszyskich kra- 
tepij rozumiała powsta- 


iego m, a więc 
rA obj SAMI coag obejmuje 
kregi wśród zagranicznych mas Iudeawych. 


won anim w 


stosunku do rabotników. — 
— Interpelacje Auriola. 


| niediytmego nam tow, Bluma, gy, TE 


sede W OC i 

dzie Francji a Atgiją, pogodzić sys Bal? 
chylmą dla nas interpretacją plebiscytu przez L. 
Georgoa dokonaną My nad temi opinjami | 
musimy przejść do porządku dziennego, jako 
wyłamującemi się z pod wszelkich pojęć sor 


c 
Czemu td Trianti, pod wisglięldem uświa- 
domienia klasowego o wiele nóżej stojącej od: 
zagraniczni intelektualni towarzysze 
socjalistyczni nie radzą zgodzić się na status 
quo, choć Amglfa już wielkie Irlandii węzyniła 
ustępsłtwa, a ciągle mówią » „za sda | 
skiej klasy robotniczej?, a niektórzy e nich . 
miękiwuznątznie widzą jej drczęście w grani- 
cach państwa niemieckiego, śród niemieckie | 
go proletanjatu? I nie ich to nie dbchadzi, że | 
to „Szczęście" odpychają. 
gabimet Brianda potlkiaće się o Śląsk, 


apotyftamni , (wal 
cych o poritele młnistenjalno! A tylu ich cze- 
taką karjere. 


Od am stę w ma- 


| czeniu parlamentarmem (mie etycziem, bó? meratomom i czytelnikom pompały 


wsród tych pamów miema etyki). p ża 
głównego pombonikba wszystkich 

spraw zagranicznych — z jego bratem — w 
sprawie bania chińskiego, a o czem w „Ro 
bofniku" już była mowa, tow. Paul 
'wniós? projekt, by udzie, kierujący nawą pań: 
Sbwową, mie byli (jednocześnie aklmimistrato- 
rami, prezesami, członkami zarządów i t. d. 
rozmańtyjch 


nowe prawo nie może nie przejść, ałe my mo- 


| = ciągle się trzeba opiekować!“ 


mioa. 


g 6 rókódj PF w. ci nowi mini- 
stirowie poprawią istniejący, stan rzeczy, Qie- 
zbyk pomyślny wewiątrz ze względu na“ św 7 
strajki, i zewnąlrz. „Temps* 

Franja jest prawie izolowana, Buiville Ez 
zlośląwie pociesna Herbette'a, -że tak źle zie 
jest, boć puzecie „mamy sojusznik ów, 
są na karku Francji i którymi — jak 


Jmne pisma ciągle żądają, by za zbrodnię 
anglofilstwa, która tak wiele kosztowała Fram- 


Pago Izby Najwyższej — Cle- 


popierają po cichu komuniści i socjaliśch, Ci 

| gracze polityczni już się przygotowują do wiel- 

| kiego,  prowakacyjnego przedstawienia parlar 
| menitarmego, 


A co w tym samym czasie robi klasa ror 
botnicza? © Na to daje odpowiedź ten sam 
| Temps“, radwjący się wozłamem ideowym 
wśród francuskiego proletariatu. Przyłtem pro- 


| wadzi Swietna „maąchiawelsikką grg" Przez per. 


| wiem czas stale się ujmował za dotychczaso- 
wem Biurem Komtedericji Pracy — przeciw 
| neoskłomanistycznym sysdykalisitom. Pod prze- 
| woldem „Temps'a* robiły to i*iame bumówiaczyje 
i ne pisma, Rezultat tego ujmowania się kapi- 
tallistyczmych organów za Konf. Pracy był ta- 
| ki, że :wielu symidykalistőw obrzydziło ja so- 
| bie, podeśrzyjwająjc Kqpfedenację, de gest po- 


pieraną ; przez wielki Kapitalizm. co znówai wy- 


zyskali neokomumiści, To znów przy pierw- 
szym  odrważniefszym  adnuchni Kionfederacfii 
wobec. klasy posiadającej, ..„Temps” 
podobne pisma zaczęły ją złośliwie i po men- 
torsku strofować. Postępowanie takie tem 
należy sobie objaśnić, że dhodzi im o jaknaj- 
sytńd 


przez 
z jednej strony do Kontederacji Pracy, z dru- 
gej strony przez kompromitowanie się nar 
stępnie nowo-zaciążnych neo-komunistów w 
mamaitych rewolucyjnych wezwaniach, toń: 
czących się, jak dotąd, fiaskiem ' 
Dam wam nastepujacy przytdad: Od ty- 
| godnia „Humanité rzucała codzieniie prenn- 
czne i Uros 
| czyste wezwanie, by cały franouski proletar 
jab zóbrał się w Rue St. Gervais, gdzie będą 
merai wygłoszone mowy przez samych komimistów 
| i anarchistów (tych ostatnick siągłe ze strachu 


Boncour | zapraszają neo-komuniści, by idì choć oswoić 


z neo komunizmem francuskim, na kfóry a- 
narchiści ciągle wymyślają, i 
wspólnych uroczystościach) w sprawie głodu 
w Rogji.i na cześć Rewoluch R.zytkiej. I na- 
siąpiła kompromiłująca kułastiofa Zamiast 


ej jek obejdą sigid panowie, Ikomi nie- | setek tysiecy, przybyło 7000! Robośnicy tram- 
tylko 


zaszczytów, ale i „złotej manny”. Tym- 

czasem „Acho de Paris” jaliy zupełnie nie- 
wimnie oglasza mAn Eepe Ae c ' 

a a oc ay wy 


Jacy będą imni ie? Kiddy będzie 
obalony gabinet ? Wiołoma głosami 
zostanie obalony? 


Tem konikatms daje nadkieje uietylkio 26 


ouscy, nawet Wkomumiści, chętnie dają na gło- 
eta ale już się e arkku słuchaniem a 


alzeologiii 
z Qziczerina dołronała pe 
Hleronimko. 


Paryż, 80 sierpnia 1921. 


P. 8. Dvig na komisji budżetowej poseł 
następujące 


Lie di, Aaa postawi? 


więc są glosy u. p. poważnego i nie i ia a masom pytanfia: Erinmi regeire api 


„| mie staniemy się ruinę. 
s J 


i inne |. 


ty na wszysikich | 


niężna, «iska na amunicję, zamówioną wa 
Francji przez rząd trańeuski na rachunek Pole 
ski? 2) Na mocy jakich umów i jaki jest tekst 
tych umów? 3) Na jald wypadek że obstakunki 
są zmobione? 4) Kto płaci te zamówienia prze- 
mytsłowtdom franmouskim? a jeśli slkanb frameu- 


5) Jakiemi kombinacjami skarbowemi i w ia 

kim czasie Polska wypłaci te sumy francu- 
| Skiemu skarbowi, — Komisja nie zgodziła sie 
| aby tow, Aurtol dołączył te nagłe postawione 
zapytania do 14 puniktów 


panią | ski, to z jatdich kredytów brane są te sumy? 
4 a 


Złote myśli 


Nie rozumiemy, 60 to jest ruina, canim samt 


Jeżeli grzech jest niezwykle wielki, to myno- 
luje mniejsze oburzenie, Amgidlka, która ałe mogła 
zmosió nagih poszgów, mniej była zamstydzone ma 
widok olbrzymiego posągu Herkulesa. „Przy 
nieprzyzwojtą". 


Obok myśliciela filister, spoltojnie udklający 
swoim jateresom. Przy każdym żłobku, w 
rodzi się Zbawiciel, świat wyzwalająca Idea — 
tefeżo wół, który spolscjnie przeżuwa, 


Czy była cnotliwą, nie wiem. Ale była brzyd- 
ka — a brzydota u Iobiety jest połową drogi do 
amoty. 


* Społeczeńctw. 
koszy wypić swój ostatni kielich, jak społeczeństwa 
szlacheckie przęd r. 1789 — b amo rówmień słyszy 
jug w korytarzu marmurowe kroki nowych bogów, 


ze wizje mahni. | 


Pan Florjan Znaniecki ogłosił świeżo nie- ` 
wielką, peinga treści, ciężką wy czytaniu ksią- 
żeczkę, którą zatytułował: „Upadek Cywiliza: 
oji mej“. Tytuł nęcący. Myślalby kto, 
że p. Znaniecki, który jest profesorem filozolji 


sypie całą naszą cywilizację, obróci w perzy- 
nę wszyskie dobra kultury gromadzone i na- 
rosłe organicznie od łysiącoleci, śm a 
okresu dzikości albo i barbawzyństwa — 
„bolszewizm, nie rosyjski koniecznie, et, 
narodowy bolszewizm, istni 

całym cywilizowanym świecie. Chyba, że łudz- 
kość zdobędzie się na „Świadomy, twórczy, 
bezinteresowny, solidamy  wysiłoki. całej 


| wapółczesnej arystokracji umysłowej”. „Może 


eidiołamy rozumem. j wolą powstrwytmać cylwiki- 


| zację zachodnią na pochyłości, po której się 
e łaczy”... Ale w zasadzie pesymizm p. Znaniec- 


ae jest bez zastrzeżeń. Filnis Europae! By- 
przecio takie chwile w przesiwotm dzie- 
z załamała, się cywilizacją Ohaldei, ‘Egiptu, 
A Hellady i Rzymu. fZamflkła na tysiąc 

łutnia starożytnego Pana, «o po 
hogei Hellady. Kozy m” się ua Akropolis 
i na forum rzyinskiem. To, 60 nazywało sią 
kudakością, zagubitó czytania i 
pisania, "To, eo było, móże się powtórzyć, pez 

ga znowm, fak za czasów Deyngis - 

lać Europę Mongołowie, mogą znowu inni ba 
svazem Turcy — malcżé się pod Wiedniem, 


_ „gdzię żaden Jan NI ish nie złamie Ale tu nie 


a możli wości chodzi. Pan Zmaniedki jest prze- 
świadczony. że przychodzi “koniec cywilizacji 


` wiata zachodniego, jak niegdyś przyszedł kr 


4 


wszędzie na | 


miec stanażyjinego! Nie dla zewnętrznych prey- 
czyn, a dia wewnętrznych. Koniec ten przyjść 
musi, chyba, że się ad stanie i ludzicość „zd'>- 
będzie się na ło, na a się nigdy jeszcze nie 


My mie wierzymy w ouda (p. 
Zaniedki, jakis Hoon, beż nr nią lo wierzy) 
a być udmiem p. Znańse> 


spokot burzliwe morze namielmości ludzikich. 
EE poprowadzi. Chłop 


i fabry- 
kamt zbierał zyski „godziwe”, działki będą się 
uczyły. beda szanawały. Pan 


ich rozum sówonzyć glo pdp A tg 


akręsie 
— rodzą śię 


szczęściem naraxónem Francji puzez Bis- 
mamka — Francja zginąć musi od re 
pubłów, I aby dowieść, Że tak być miisi, na- 


skiejł Nie obrażamy pł en 
jege nazwielwo wyposa 


c y 


a— 


narody sa 4o istoty malo i, grzemiaącć Cóż. 


CEJ w EA BO OEI 


ji; a winno temu patdowanie matenia- 
ama. Związek te” gie jest jasny, bo motłoch 


~ 


e Ty drid hz: ESY że, > OR aA 
n E R AANA E a E, E r 


„_ Mr. 280 i ROBOTNIK”, wtorek, 6 września 1821 r. 


Ea 


Żądania pracowników państwowych |255, emiase ji, pug kity | Alaoi mat S 
w Krakowie. : pranin żyją pd „cy SA > S Dwu nastu. 

placa} pieniężny Czarny wieczór — 

dla jesieśniy świadkami szalonej drożymy. | borson jedamedwe naj nE cze Tra. | biel śnieżna — 


i wicher, wichru zamiecie! 
pracowników kolejowych litej Pek. mą poda zalewa yi pań- płace na przyszłość były oznaczone, przyjmu. Lodis, że ustać można — 
D . ; p : 4 + g « X, + Na ł , podstaw zamiast márki, wantość , wi e EJ wichru zamieci 
Wiec zagaił tow. Padam, kolejarz, po- | czego powstają epidemie, które dziesiątkują Maze (100 kg. żyta). "= na h doży świecie! 
aed jednogłośnie pr ': Niema tygodnia, by nie wywiezio” Ażeby rząd. miał z czego płacić, żedamy j 
Nastepnie zabra? głos tow. Chudrik, kole | mo z pośród kolejarzy ek, pochłonię- ywadzęnia dariny majątkowej na rzecz W wichurze 
farz, przedstawił w króikośći odpowiedź ' tych czerwonką, czy inną chorobą. Wz:ąwszy 


Rady ministrów ną postulaty pracowników iko- | pod rozpoczynający się nek szkolny, |. ła. to i iei 

lejowych w szczególności, a pracowników pań. | który przy dzisiejszej ej drnożyźnie pochłonie na TE um wią od Wadi: pa „adi need OT j 

abwowych w e Ma py bytu prozą angen aaa tysiące refy paska wcę | Korzec żyta w wolnym bandhu. Wobec tego, że 4 każdy się pośliżpuje,  - 

ei o pre mieie rę wo, a: adw e Ga gè wwa si A a. da i : 2 ega ż dad z, orc rea i Poznańskie ŻE ach, biedaczysko! M 

samym czasie Rada ministrów, a wuględnie 2,000 do 5,000 mik miesięcznie, a obecnie | „; A ża, pomijając ` i kresy Mi dwa domy—od ściany do ści. ; 
rząd podwyższy] wszelkie artykuły, jak wę- | te sumy napewno pońroją się, nic też dziwne- roo pi pci rr 10 miljo- | s 0 waka Ę są, 

go. który dla pracownika kolejowego ga jed- go, że na obszarze całej Rzeczypospolitej Pol- nów. hektarów, czyli 18 milionów morgów roy Na sznurze plakat — na plakacie: 

ną tonę wynosi 6,800 mp. tą samą drogą pod- skiej wre walka wśród kolejarzy ; wybuchają 1i - Przyjmując wartość korea żyta równą 7 ty. „Cała władza ` “p 

wyższono tytuń ; wsżelkie inne artykuly. strajki, Obecnie Kongresówka zapala się i nie marek, otrzymamy 128 miliardów ma- 


P. Kornicki, pocztowieg, oświadcza, nę. będzie żadnej siły, któraby mogła. powstrzy- — Tyle powinna zapłacić wieś. W takim 


p p i : ję A, dł KA Staruszka aż się zanosi, acze, 
dza jest coraz większa, skutkiem polityki pa. | mać wałikę wygłodzenych łudzi, doprowadzo- samym stosumku powinno złożyć daninę: mia- ? pł 


A mę? ani rusz nie rozumie, co to znaczy, ' 
skopiastów, która doprowadza da nych do rozpaczy. W dałsrym ciągu podnosi, sto. Razem około 200 miljardów mk. zasili na: cóż to plakat taki | 
RU medy, 4 ; że nehráme dzisiejsze uważa za „ SPÓŹNIONE, | kaso państwową. Wystarczy  to.i na pokrycie ogromny? płótna tyle? 
P. Szymkiewicz: Pustka w skarbie pań- gdyż w dotychczasowej walce inteligencja za- niedoboru budżetowego i na‘ podwyżką na. Byłoby dia dzieci na koszulę — | 
stwa jest wynikiem gospodarki rządu. Na ob- wodywa nie brała udziału, stojąc nia stanowi szych płac. Zarazem ustanie potrzeba drizko. (bose, nagie biedaki! - - Rod 
szarze Rzeczypospolitej Polskiej jest 12 i pół | sku, że jak kolejarze wywalczą, to i ani do. wania banknotów i marka przestanie tracić i > l 
miljona. hektarów ziemi armej, m CZEGO gdy się stana; bylo to błędne, gdyż kolejarze w nien- swoją wartość. se Btarowina, jak kura, drobniusieńko 
strąci 2 i pół miljona hektarów na miejscowo. stającej walce osłabiają się i muszą być popar- oprócz tego zmiany. systemu po- prze zaspy drepcze «po ulicy. -s 
ści zniszczone wojną, pozostanie 1.800 miżjonów | ci przez całą służbę óstw „Obecna po- datrowegor tym ki ażeby, podatki — Och, ratuj Najświętsza Panienko! 
mórg. Jesi obszamicy zapłucę z jednego mor- | prawa przez mtożn'ka przynżo- łe nie były podwyżsanej natom'aet: — Och, zapędzą do grobu bolszewicy 
ge jeden korzec zboża, jako daninę państwo | sła mówcy 8,700 mk, lecz z drugiej strony żeby z s: 


2 \ i dochody państwow. iera i = 
"wę, przyniesie to skarbowi państwa 126 mil- Rząd zabrał 6,900 mk. ma węgle. Nawyśnzy, | zie! a: podatkach "Bezpodiednichi- obi AMi 


Wicher tnie 

jardów marek; gdyby w tym samym stosunku pracownik okręgu opędzał deficytem, dochody państwowe die amin: eis silent. . ie folżeje mróz, RK 
ścięgnięto podatek z miast, uczyni to razem | obecnie de gyt Będzie podwójny. Podnosi, by kiem spadku dk wy pier rza in po- burżuj a akori s ’ 4 
200 miljardów marek, czem pokryłoby się de. | pracownicy państwowi opewii PRS równopaż. | datków bezpośrednich w korcach żyła. Wrest 'w kołnierz nosem wrósł 


ficyż państwa, oraz zaspokośloby się. nik zbożowy, aby. wypłacano ih pobory we. | KÓW e , 
ków państwowych, dając im zależy upos- ug kosztów „ by skonsolidowałi | e sżeby danna majątkowa i podatki były 
P. Nowak: W_ imieniu zańczyciektwa ex. 


"R 166 znów hto?... Długie włosy... 
paaczą, że należy oprzeć się na solidarności | memorjałów, ale walką zdobędą ENNIU, | le kraju, Świadomi nietylko swoich praw, ale 


mówi półgłosem: 
a. t 


— Rosja przepadał... ”. 


i organizacji. Zwiazek nauczycielstwa odbył | egzystencji i ludzkie traktowanie. .. _ s. i obow'azków. Dal jes c "A ten to ch 
rone portet; palety wyłonić komisio. po- 'raemanaja _ jeszcze tom., Opłusti, PP. nia państwa. EIE Pab Tod nAi r E eia 
rozumiewawczą międzyawiązkową, która mo- Szumilewicz, ónka, Rydlewicz i Rokosz. Wszy- dobrej woli i nie spełni i naszych słusznych żą- | - CETE 
solidarnie wobec madu. | EROTA do solidarność. . „dań, będziemy zmuszeni ołożyć u siebie wsze A e idwey 
Tow. dr. Mqler stwierdza, że p enia, | ra odpowiedz:elność za skutki, które,a tego śnieżną zaspą w bok 


za 
coś dzisiaj niewesoły 


Ima wia GR a AK 
da A aż ditego wui „jed | n 
piao dla pracowników państwowych nie. idzie: A wnioski; mogą" towarzysz — pop! 


Komitet Wykowawosy Zwłązków Zawo- 
4 wozy. w  Zawo- 


A Państwowych w 
type kiem w FRSE Rex AT Ty - Pomni jek bywało 
e; artykułów Krakowie. SZ, ; $ 

Pierwszej potrzeby. : 2) prof, Nowaka, alby nazajutrz, t. j we Kraków, 1 września 1621 r naprzód przesz, 

Tow. poseł Smułikowski oświadcza, jako | 7”artex zebrały się wszystkie z zdy związ. | '- OREW T D. E a na brzuchu pała 
członek sejmowej komisji administracyjnej, o- Aae jaa Ezra ca wj wdowy pb 272% p sika | przed narotiegm krzyż? 
raz emerytalnej, że nie można znaleść n (Wakąsk: pret. Korais Rdwakwo radę | MFONIKA polityczna. | - . 
wobec tego Sejmu, przeważająca bowióm wieko SARAD uchwalono, wobęc IZ paz oc A tam pani w karakułach 
szość sejmowa odnosi się do pracowników pań. | 7280 zapowiedziano we czwartek] Minister ćkarbn, dr. Jan Kanty Stecz- z drugą się potilas 
tyczmym awaimsje dla pracowni stołnie w czwartek 1 b. m. wieczorem. | swoją dymisję © - ARON. og „„ PoBlizgnęła się \ i 
wych, który zosta? odrzucony. Środki jego zda. | Odbyło się wy sali Ogniska. PERAE Rp gruz wdwu tat gazsńę i bec! rozciągnęła stę! 
niem są: aby pracownicy skonsolido. | Posiedzenie zarządów z wr iana UOR 22: 7 A ATE En ; 
mali się tło wepólnej walki, kierownictwo tej się „pszystwie. związki a WY- | trzymano piemo, w którem Rada Ligi Nars- „pomóż, rękę daj! 

musi się oddać ay ÓW CD DEORA oTa dci widik: gindi Żal: re! rhjw. ; - 

(Brawa). we sy e Wey dyckusji, towającej. 5 godzin, >| sze. użianię za świetnie przeprowadzoną przy | Wicher w 

ik a ac Setien | ZNP POWO: aji. mA maj ipaha KaR "Ly" kid OE z epidemją | „i zły í rad, 
sycheras mie mie uczyni, « oo zrobili to żdą- | Pracownioy państwowi de społeczeństwe pol- | tyhi 0 5 Alagi > tańczy wokoło LA" 
ża a błyskawiczną mybkością, do ruiny pań. | -` RER WR „Ji VAE az "MOORE RSA. AR" cą m przechodniów kosi > x 
Dwa. ey i d i EST ii "91904 gg Minister Publicznych, Narutowicz, rwie, mnie, í 

HPR: AF WEZ a olbrzymi plakat: 

Tow. Grylowski: Od polowy róku 1919 Położenie nasze jest nie do zniesienia; po. | odbyt por Óż inspekcyjną po woje- Cale i > 
Zmieni zawodowy kolejarzy alk z | mima ych zbiorów je- | wództw: lubelsk ego, ĘĄ het „Keustytuancie , 
rządem o minimum egz dla pracowni. | stesmy skazani na głód, czego jesteśmy olsi Przekonania stę o stg- „Słowa donosi; 


„„Ą 1 u ras Kyło zebranie... 


«W tym oto domu. poc 
wsp A a NAG P A aer eea ay sa zion" Sa AA «»| Maister wydał. nadzwyczajne muzędzenia postao So PE 
me wał na Momoni 4 jat mapliwem | wizimu, Żyje tosinota dą lepasago duina, mier. | w saln padrona > bora radna £ brakowi üa krótko—dziesięć, ua noe — dwa 
zresztą, czy światem rządzi dni filozofja mar | tyliso Pop Fizan Akar tac budulca w bęzleśnych, a doszczętnie zniszezo. |: jp | Pięć. 
jali więpaj. nie „kiedykiojwi „ | tęsknota do życia ududhowionega do | nych powiatach województwa . tarnopolskiego, a mniej nie wolno brać... 
Od lat dwudziestu gey św.adisami trium- a a BE A A oran W Gedi T Agia „„Chodźmy spać... _ 
falmego pochadu „filozofii cznej na | tylko, po sześ ch. dnw uraganu, | wane zniszczonych wsi BY 
święcie. Wszędzie, w Niemouedhi— z Wide. | rynowaalę Anie zorganizowanego, gar || 4. iszczonych ws. nad linja Słochodu. Już późny wieczór, 
bandem, Rickeriem,  Richlem i. ich szkołami pod ziemię żelaznym kaźczukiem kar 9.8 yoes f f „, ulica pustoszeje... 
w Hcddeibergu, Fryburg badeńskim i Berli- piekielnym chichotem rozpasanego | _ Poseł polski w Konstantynopolu, dr. Wi- Jakić włóczęga 
nie, we Framcji z Bergsonem (o czem mię ma- | paskarstwa, bezprawiem, ama u góry — | td Jodko, został w dniu 3 b, m. przys na w zadymce majsczeje 
my . potrzeby przypominać jego tłumaczywi dobywają się na wierzch Žal słychać w si pożegnalnych przez sułtana. onaz i świszcze wiatr... 
polskiemu) i tymi wszystkimi, którzy się gro | głos ich — p. Złaólecki tago oja siy, PM , rana tureckiego i, perskiego, 
madzą koło Revue de Metaphysique et de Mo- | szy nigdzić, fani we własnej i odl m NIEŻ SE ; gej Ej, włóczęgoł 
: rale, a dziś i koło Revue Philosoph' que (nie. | filharmonii.. pienia ziebiesk ego. Ale siły | ..Do Warszawy przyjechał z Bzymu p A zbłiż się — 
gdyć Ribota, dziś Levy-Bmhl'a), w. Anglii] te są — i my fe organizujemy, Pam Znanieski.| Maciej Loret, charge diafiaires Rzeczypospo-. pocałujem się.,. 
wę Włoszech, w Stanach Zjednoczanych przy | widzi tylko strajki i strajki.” To, jest kuytyna ; litej przy Kutrynale. ke. S 
szli znowu do głosu kegliści, kantyści, spiry- | rusztowania, brzydkiego, jak rusztowanie sto- i RO i Chleba! 
tualiści, słowem jdealiści, Dlatego, że Mar- ięce przed budującym się domem. Ale za tem | Z powodu śmierei króla Piotra, Narmelnik Co = "va? n 
ksism opiera się na założeniach materjalizmu euszłowaniem dźwigają pracujące ludy. gmach, wystosował do króla serbskiego,  Ala- Uciekaj! 
dziejowego — ruch socjalistyczny, idea Socja- | swoich snów o lópszem jutrze nie «dla - siebie.. depestę z wyrazami współczucia. - © e 
lizmu miałaby być zaprzeczeniem ideafzmu. tylo, dla, całej Ludzkości. Myśl sócjalistywzna | Król Aleksander nadesłał w odpowiedni de. Czarne, czarne niebo? 3 
Jest.to bląd, który w logice nazywa się proton | nie zastygła w dogmacie. żyje ona sokami, Go | peszę z podziękowaniem. -~ i ; Guiew — gniew przesmętny 
poeudos, błąd z którego wynikają wszystkie z głębiny płyną, Od korzeni wielkiego dębu. . PR, E E j i w piersiach ognia eta . PZA 
inne bledy, pcpelniane przez pinokturatorów Myśl ta nietylko masy Q klasowa ` W ciągu drugiego dnia obrad zia N; P. „Gniew czarny, gniew Én .ęty,.. yè 3 
sogjalizmu, j „|-POdmosi je do Maya A ieczeństwa, „do R. w Krakowie, pracowały kamicie: , mamdatowa H A ! SP 
Świat dzisiejszy jest chaosem. Nie mo kid i; tym masom apu pod przewoduiętwem posla Fichny, progrumowa ej, hh koś otwórz oczy Y: 
że być innym. Imperjalizm wszystkich, kto kulturę, die państwa i spoleczeństwa daje. pod „przewodnictwem inż. Poplawskiego, statutowa . szeroko a 
tylko umie mierz umieść w górę, megaloman” idean o, REJ m pod przewodniętwem posła Ohądzyńskiego, Przede Tłumaczyła Z. Wojnarowska. , 
im poblicmny ych państw. upadli moral. Rnwdwy sen Lenina nie jest Żadnem i | móotem Ai adw zka 
ai » Sześć lat i wolny, | nzeczyw niem w r. Intnegr sprawa, -czy projekt programn - Pod tth tg 
obnażenie Ay imio yeiai Tatt tł maa Bora mna być przyjęty bez rozpraw, - czysteż poddany la saydi EAMA ns = 
tów nietylko moltachu, “m języtiem filo- | I wiemy, że raž już te dwa naowóelcą tyylkin. | dyskugji na posiedzenia kongresu, Za slilego, Aleksandra Błoka (dodajmy w uawiade: 
oi, noi da o AA czyły się wtajem, Bakunin szedł w prostej ama bec, tteptzy” wypowiadali | zy: p. profesora prawa państwowego w Uniwez- 
chowej, zwanej przez autora Koj od Steli Riazina, a Lenin w prostej | się delegaci. z Pozneńskiego; Delegaci łódzcy oraz sytecie warszewakim). W .Dwunastu* poeta pra. PA 
cha sprawiają, że świat czymi wrażenie lin od Bakunina, mie mamy prawa po. przedstawiciele. Zagłębia Dąbrowskiego wypowia- geal usymbolzować pochód R dobzowik- ` RPO 
my-i Gomory, Wieży Babet, Miyna Djabel- naicać ani idei, eni sztandaru. Tam dokąd | dali się za przedyskutowaniem programu ma ple- kiej w pierwszych jej czasach drew é riro. ` EINI 
skiego. Jest to stan powszechnego Chaos, w oną prowadzi, ej Foge So odde. num, E Alastis! or? dnie do Chrystusowego celu, Biok umar? przeć kil- ? > 
którym nagle stanęły do wałki wszystkie zna- Sziandar ze gwiazdą idzie, która miegdyś rpro- ! ) r Gm tygodniami glęboko rozczarowany, (Przyp. Red.) 
ki zapytanie, jakie ludzkość znałą. Okrutny | wadziła Kolumba do zdobycia nowych Świa- FPrzousk generał Dupont, hier i 
t ohydny świat, nie przeczymy. Ale świat ten tów. T gwiazda fa wisi na fłnnamelcie i nie | międzysoguszniczej komisji dła wytyczenia. grami- aiey iri : | 
zmieni się wedle legendy greckiej w Kos | szukamy jej w odmęcia.w gnojówee, jaki chce | ey polsko niemieckiej i granicy ma G. Śląsku. pre. | (HQ noy popierajcie + 
eo wiem s2 EG p. Znamieriki, małerjałizmu nagiego į śmiertet- bywa do Krskowa na dwa dnż dla swiedzenia a EG 
u świecie inme jeszcze sły ; cz” ł s : s a j 
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„EOÓBOTNIK”, w 


"~ 


L powodu morderstwa 
3 e 
Podczas zajść ņa Woli 80-go słerpaia, kie- 
dy to tłum rzucał kamieniami w tramwaj, ad- 
wożący łamistrajków z 9. S. S., wryjskka strze- 
lało w powietrze, ale — kula  rewolwerowa 
ranila Władysława Golińskiego, ślusafza. Po- 
licja twierdzi, że sfrzefano z tłumu i z 
jednego z domów. Absolutnie żadnych do- 
modów szeczowych ani też zeznań świadków 
dla etwierdzenia- tej wiadomości nie podano. 
Póki więc. dowodów policja nie da, musimy to 
uważać za niezdarmy wymysł „policyjny, za 
chęć zatuszowania prawdy. 1 A 
Natomiast faktem jest, że kulą rewolwero- 


wą raniono człowieka, stojącego w tłumie. | my 


Władysław _ Goliński zmarł skutkiem odnie- 
sionej rany. Kto go zabił? È 


z przemówieniu 
Wellingtona , zebranie przystąpiła do 
wyboru komisji weryfikacyjnej dia apraw- 


dzenia mankiatów, składającej się z 6 człon: 


ków. Przy tajnem głosowaniu, do komisji tej 
został wybrany również delegat polski, p. 
Jam Modzelewski, poseł poliki w Bennie. Po 
wyborach, posiedzenie zostało zamknięte. 
Następne posiedzenie . dziś o 4ej po połu- 
dniu, ua którem Zgromadzenie pre- 
zesa ż 6 wiceprezesów nia Ligi, 
Na pierwszem posiedzeniu byli obecni przed- 
stamiciele ‘Francii: Bourgeois, Viviani,, Han- 
notaux, delegat angielski Balfour, przedsta- 
wiciel angielskich posiadłośof w Afryce po- 
ludntowej, lord Robert Cecil, przedstawiciele 
Belgii Hymans, f Japonji—Ishii, 


Lafonbsime, 
Szwajcarji Motta i Ador; przy stole delegacji |. 


polskiej byli obecni Askeńnzy i Kazimierz 
Olszowski. i Jan Modzelewski, delegaci i Jan 


Perłowski, sekretary generalny. Dalej dele- | 


gaci czesko-słowackiej republiki, minister 
spraw. zagranicznych” Benesz, poseł w Peryġm 
Ossuski i poseł w Bernie Buzek. W. danej 
chwili do Związku Narodów należy 48 naro. 
dów, gdy w zeszłym roku należało tylko 42, 
Na pierwszem zgromadzeniu plenarnem w 
grudniu 1920 r. przyjęto 6 nowych członków 
wwiązku, a mianowicie: Austrie, Afbamię, 
Bulgare, Luksemburg, Finlandię i Liberję. 
Wszystkie te ndwo przyjęte państwa są re- 
_ prezentowane na obeońem zgromadzeniłu, na- 
tomiast dało się zauważyć ma  dzisielszem 
pierwszem posiedzeniu brak pam delegacji 
> „m Ameryki południowej, a mianowicie: z 
. Honduras, : Guatemali, Salvadom,  Argenty- 
my, Costariki i Panamy. R 


j Wyprowadzenie zwłok nastą 
pp. z kaplicy przy ul. Chałubińskiego. 

. Pozostała żona z trojgiem dzieci zaprasza przyjaciół i kolegów 
zmarłego na wyprowadzenie zwłok na cmentarz Wolski. 


SLUSARZ. 


Zmarł śmiercią tragiczną w d. l września r.b. ugodzony 
w czasie zajścia na Woli podczas strejku tramwajowego ` 
zdradziecką kulą niewykrytego zbrodniarza. 


pi w dnlu 6 września r, b. o godz. 5 


| tów 


Żołnierze — nie, więc podejrzenie paść 
może tylko na kogoś z S. S. S. Wiemy o tem, 
że S. S. S. ma uzbrojoną bojówkę. Wiemy jak 
ta burżuazyjna młodzież podjudzana jest prze- 
ciwko robotnikom. 

Domagamy się tedy surowego śledztwa, 
któreby wykryło, kto zamordował Władysława 
Golińskiego. Policyjne komunikaty nikogo nie 
przekonają. Świadków zajścia było dużo — i 
nie będzie rzeczą trudną sprawdzić, skąd pall 
strzał i kto strzelał. Morderstwo to nie powin- 
mo ujść bezkarnie. Wiemy wprawdzie, że w 
interesie reakcji leży tuszowanie takich spraw. 
Wiemy, jak w takich wypadkach burżuazyjna 
sprawiedliwość zasłania sobie oczy. Dlatego 
sprawy tej będziemy pilnować ; nie pozwoli- 
jej zatopić w męiach łamliwych wykrę- 


mra zarazą 


sarza Ligi Narodów zawiadomienie, że sprawy, 
dotyczące Gdańska, omawiane będą ma agroma- 
somu Ligi Narodów w dniach 12 i 18 b, m. 


— Jek syrin, małe ontenta zemierra sprze. 


ciwić się przyjęciu Węgier do Ligi Narodów, 

— „Budapesti Hirlap“ domow, że hr, Appo- 
nyi, który odjechal ma pierwsze pòtiedzente Ligi 
Narodów, przybył tylico 
do Budapesztu, 


NOT O PEPE BOY z AO A FO PEPE GĘSI GP GP AEEA RA "a $ 


T Menut. 


AKCJA PARTJI SOCJALISTYCZNYCH. 

Berlin, 5 września, (PAT). Niemieckie 
partje socjalistyczne przygotowują wielką ak- 
cję celem poparcia u rządu Rzeszy ronporzą- 
dzettłą rządu berlińskiego, w sprawie zniesie- 
nia stanu wyjątkowego w Bawarji, na wypa- 
"dek odrzucenia go przez Bawarię. Prasa so- 
cjalistyczna ostrzega rząd bawarski przed sia- 
wiamiem oporu rządowi Rzeszy, | grozi, w ra- 
zie zajęcia. odmownego stanowiska, zamknię. 
ciem dowozu węgla do Bawarji. przez nobot- 
: pików obszaru Ruhr. 

; DR. WIRTH GROZI. R 

Berlin, 5 wrzesnia. (PAT). Na wezoraj- 
szem zebraniu demokratycznem przemawiał 
między. innymi. kanclerz Rzeszy Dr. Wisth. 
Występował on bardzo ostro przesiwko nacjo- 
*"nalistom niemieckim i oświadczył, że jest go- 
ów zastosować przeciwko reakcji wszelkie 
środki, jakie ma dc dyspozycji, 


r 


| 
| 


a Gómym łata. 


NOWA ORGANIZACJA „ 


— W Bytomia utworzył się nowy wydział 
dia zastępstwa interesów ludu 


owego państwa gór i 
pod egidą Ligi Narodów. Na czele tej organ 
zacji stoi nielaki Stróka z Bytomia. Pisma pol- 
skie przestrzegają przed tą. nową organizacją 
niemiecką. i i , 


— Wśród członków angielskich międzyso. 
fusmiczej komisji; w Opolu panuje wielkie roz- 
drażnienie z powodu kradzieży aktów tajnych 
i raportów angielskich kontrolerów  powiato- 


— Generał Le 


Rond przybył onegdaj do 
Opola. 4 7 


do Wiedi, skąd wrócił 


-angielskie z dn. 20 ub. m. jaka opierające się 


Nr. 138 


4 As 
Z prowincji 
-~ Roworadomsk. 
(Korespomiezcja arisna), 
/  Ueleczka przed ©dpew'edrialneścią, 
Gdy przed dwome laty mam radni miajseg 


Rokowania dngielSkO-IANAOKIO - | jg meet owe aty as dni wie 
ODPOWIEDŹ DE VALERY; R. i Ch.-D, wesi do Rady Miejskiej głosami namat 
„Londyn, 5 września. (PAT). (Havas). Od- | tych straganiarzy i dewoiek, złożyli uroczystą, de- 
powiedź de Valery zaznacza, że propozycje | klarację, że, mając na względzie dobro wzystkiek 
| mieszkańców, walczyć będą a samozaparcia i te 


tanok, 8 wmośniae 1921 r. 


Represje policyiie 


Gnierne, 5 września. (Telegram. własny). 
Sekretarz związku robotn.ków rołnych w Po- 


ay w lmowrocławiu. 


mie ich nie zniechęai i nio edstraszy, dopóki potre- 
by biednej i ciędko doświadczonej ludności mie se- 
staną zaspokojone, Zdawało się, że mio pomadte £y- 
czyć, sobie nie można, że nareszcie i ci pseudo @- 
bnońcy robotników zrozumieli, że Polska mieko 
niecznie jest ojczyzną tylko dia wywyskiwaczy ż paz. 
karzy 


| Rozpoczęli też natychmiast w Hezbie 6 radzydi 
11 lawiika swoją obłudmą pracę od pisania pres- 
kiwili na burmistrza, wiceburmistrza i pozestełych 2 
ławników, jedynie dla tego, że ci byli przadstawi- 
olelami PPS, i wiernie siużyjł swoim hasłom, pod 
któremi robotnicy Noworadomska ich wysta 4a 
Rady Miejskiej t Magistratu, Nie mogh! ścierpieć, że 
robotmik burmistrz wspiera wszelkiemi roaporzą- 
dzalnemi środkami robotatków, porbawienych poa- 
cy, że prezydjum Magistratu zużywało całą swoją 
energję Da złagodzenie nędzy rezerwistek i sieret 
po połegłych, że żywiło biedną dzistwę szkolną. 
Obdarzanie ubogich mieszkańców taniermi: produkt- 


ną angielskim posłulacie unji pomiędzy Irlan- 
dja a Anglją, który to postulat Irlandja, uiton- 
stytuowama w niepodleglą republikę odrzuca, 
zostały również nieqdwolainie. odrzucone. Od- 
powiedź stwierdza dalej, że propozycje amgiel- 
skie nie przyznają Irlandii tych gwarancji, ja- 
kiemi się cieszą dominia, albowiem te ostat- 
nio wolne 84 od wszelkiej kontroli angielskiej. 
iedź wyraża zgodę na eweniuaime pod- 
danie takiej interpretacjh„poł neutralny béz- 
stronny arbitraż. Site Irlandia: będzie odpiera- 
fa również siłą. O ile Wielka Brtyawia pra- 
gaia rokować, w takim razie pełnemocni de- 
legaci obu stron będą musieli postarać się o 
pogodzenie sprzecznych dotychczas stanowisk, 
zgodnie ze wspólnie akcepiowaną masadą 
„Rząd za zgodą rządzonych”. Jedynie na tej 
podstawie Irlandja mianuje swych pełnomoc 
nych delegatów do prowadzenia rokowań. 


„* 
| Głód w Boji. 
| | Ma ostatniem posiedzeniu Sownarkomu, 
Teoczk p 


rząda sowietów i od adpowiedei boleewików w | ności za gospodarkę miejską, ustępują faing of ów 

załeńsić datszą „PNE SZ lepszych czasów, myśleli bowiem, śe prum te miye- 
-WC IK. ` Ñ kwelitkują Radę Miejską. 2 

Eomitet Wylkonawtzy) postanowij zarządzić pobór Poprostu boją się ond odpowiedziałności ua 

" głodem 1 rekrutów ode- swoją bezczynność, za intrygi, dequnejacje, u: eweją 

„łał oa tyły do t, uw, oddziałów żywmościowych destrukcyjną pracę za przemikadranie w rozwini 

na Git i dla dobra Śdasy robet- 


cych sę nowych wyborów, (W chwili: obecnej, kiesy 
rozwydrzył się wolny handel, kedy ułikwóiowane 


HUD 
sit 


oy: paskacze, 
buja jut ich bo mają wołwy hemtef, nie. 
r bdzieraaia: wóomkadoów, 


XI 


Pozostali w Radzie Miejskiej i Magiyzenie 
ae łotewski wręczył rządowi tchórzliwym ęrkiem naredowców  sachiwiag, 
PŚ mc Pour a natędniąc jemo swoję energie, będą nadał pra- 
made smdaitón potrait | bolmownkigo | "naie jedynie pogardę 
| komendanta gmantu. - “Inowrocław. 


TKorespondenyja włamiaj, 
- Klęska endeków w Inewreciawin. 
Związea ludowo-narodowy zwołał wiec m dm, 
24 sierpnia, z posiem Rudnickim ma emsìe, Wise bgd 
szeroko reklamowamy, to ted Ga goda, 6 miec, dit- 


gosowanie, na co zebrani mio pozwolił, 4 
Później przamawtał drugi mówea tego samego 
Bractwa, nieco oględniej, a nastąpnie niewiadsmo 
skąd, zjawił się poseł Kułakowski, któremu, po 
pewnych trudnościach, udzielomo głosu, Góp tow, 


spokoili się, Tow. Kułakowski wykam£ zebranym 
przyczyny drożyzny i wyjaśnił, iż winien tu jest 
wolny handel, a przedewszystkiem posłowie Myte- 


wk ekonomiczne, jak i polityrame, 

Gdy mówca piętmował endekków całej Pekki 
za ich podłą robotę w czeżie miwani bolszewickiej, 
"e Wąsowiez Krzylmął 


kijami i żeby nie interwencja tow, Kułskowekiego, 
piewisdomo, caby się z wim stało "RZA 
Rezolucje tow. Kułakowekiego przyjęłł mra: 

ni przez podniesienie rąk, Jako świadek, rmejący 
stosunki pomnańckie. zdziwiony bylem, że tu aneja- 
Hsto tak zosta} przyjęty; wiec tnwat od 8 do Ida} 
wieczorem, a najdlużej preeria? poseł sew, Kor 
łulrowski, (na z cbecyek. : 
Lnowrocław, 80 sierpnia 19 f, 


? Er Olik ? 
. 


Kilstkowekt zaczął przemawiać, dopiero sebram) w- | 


. 


| / Przetarg Ustny. 
na 355 Samochodów 


ogłoszony w „Demobilu* Nr. 2 jako sprzedaż konkursowa K. b. 


„ROBOTNIK”, wtorek, B września 1921 r. 


„nóiążnica Polska” 


Tow. Nauczycieli Szkół Wyższych. 


(Księgarnie pedągogiczno-naukowa). 
Warszawa, Nowy-Świat 59. Tel, 223-05, 147-62 
1 115-47. Specjalność: 


dia nauczycieli i akea e 


Skład główny Programów szkolny 
awnietw Ministersiwa W. R 


Dr. med. FELDHUSEN 
powrócił. 


Chor. wener. skórne, moczopłciowe (niemoc). 


Wielka Ii, (dawniej 71) tet. 152-138, Do 101 4—7. 


Raków. 
(Korespondencją wlasna), 6 


` UCHWALA ROBOTNIKÓW HUTY „OZĘSTO- 


CHOWA”. 


jak upołecznego i politycznego zajmuje bierne sta- 
nawisio, gorzej jeszcze, bo często obojetne; gdyż 
paskarstwo, 


udemobilzowami żolnietze, „pozostający bez pra- 
rzeczy z» nieubłagomej toiecz- 
ności zmuwa klasę robotnicza do enengicznego wy- 
sei > p św szailejącej drożyźnie į bemol 


CJA S KU W INSTYTU- | 
CJACH A GEEEJ EJ. 
W powrócili do pracy robotnicy 
miejscy. Na stacji filtrów nozpoczęto pracę 


A 


ba „A 
Strajk w gazowni "mwa, Wezoraj odbyło 
robotników i, które nie 


Porozumienie z: teletonistkami osłągnięto 
ma nastepujacych warunkach: 1) 15 proc, pod- 
wyżki i osobny dodatak dnożykoiąny, 2) gra- 
tyfikacja ma Boże Narodzenie, 3) 100 proc, za 

STRAJK DOZORCÓW DOMOWYCH = 

ŻEGNANY. © sad zą 

w. końcu lipca r. b. do właścicieli dk + Sio 
podwyżkę wynagrodzenia o 200% Sod- 
lipcowej. Otrzymawszy odpowiedź 
sierpniu zwróciły się powtórnie za 
otwèm Min. Pracy. podnosząc  jedmoczęśni 
skalę żadań o 100%. Właściciele domów od. 
mówili, motywując odmowę brakiem fundu- 
ezów, jakkolwiek na nich pra 
łowa podwyżki, 


Kl, . 

Zwiazki dozoreów zwróciły się 
podwyżkę do Związku lokatorów m. 
wy (Leszno 29), W dnia 4 b. m. 
Związku lokatorów odbyła się wspó! 
remoja przedstawicieli wrzeszeń 


$e: 


ców 


STRAJK W TOW. PORT. j 

W dniu 51 z. m. pracownicy Towarzystwa 
Ubezpieczeń „Port“ przerwali pracę. Strajk 
wybuchł nie na tie ekonom 'cznem, a w imię 
eolidarmości koleżeńskiej, gdyż Dyrekcja po 


©dłożony zostaje z 8-30 na I0-go września 
na godz. 12 w sali Ministerstwa Przemysłu i Handlu przy ul. Elektoralnej Nr. 2. 


ch I innych 
rO - FO 


| n się posiedzenie Ijomitėis dzielnicowego, 


G, E E van : 


| 5 m. o g. 6 w, odbedaie się posiedzenie 
| tramwajowej . Ś.o g. 7 w. ogólno zebrać” 


| kalu 0. K, Ra: 41, Jerozolimskie 66, 


łudniiem, 


zdj 
ATSZA. 
w lokalu 
ich 


Tokatorsk: 
rh. jimm z delegatami Związków cj | 


uwzględniając uzasad- 
żądania pracowników, wyda. 


wyższego (Towarzystwa, 
niomę j 


materjalne i 
ednacześnie ośmiu pracowników, czyli 


Ruch robotniczy., 
1 tycia marfi. 


Komitet Kolejowy P, P, B, wzywa cłontów, 
Komitetu i detegatów na konferencję O, K. R. o 
przybycie w dalm konferencji ny środę dnia 7 wrze. 
śnią o g. 5 pp, na pociedzanie Komitetu. Prosmeni 
są o przybycie faw.tow.: Buzuk, Kołodziejski, Po- 
rębsii Łagowski, Sawicki, Redko, Paczuski, Bal. 
cerdiewicz, Cetnerstd, Cnyżemski i imni, 


Dzielnicą Woła-Czyste, Dziś o 8. 7 w, odbę- 


Dzielnica Powąaki, Dziś o g. 7 w, odbędrie 
się ogólne zebranie cztonizów 


Egzekutyma 0. K, R. Dziś o g, 5 pp, odbę- 
dzie się posiedzenie egzekutywy w lokalu O. K. R.. 
Al, Jerożo 56, . 

Drielnica Newe-Brudno, Dziś o g. 4 m. 80 pp. 
w lokala przy ul, Oknickiej Nr, 16, 

Koło drukarzy P, P, 8. Dziś o g, 6 m, %0 w, 

drukarzy P, P, S, w 
tokału O. K, R. Al, Jóronofimakie 58, 

Egzekutywa 0, K, R. P, P, S, minejszem ko- 
mmikuje, iż w środę d. 70, m, 
Konteremoji 


Tramwajowa órg, P, P, S, W czwarteki d, 8 
org. P. P. 


Kolejowa org, P, P, S, Bgrekatywa, WV czwar. 
tek. dnia 8 b. m. og. 5 pm odbędzie się posie- 
dzenię egzekutywy kolejowej org, P. P. 8, w l» 


y x 4 


WIEC WE LWOWIE. 


Lwów, 5 września, (E. E.) 4 b, m, 
i tu. zgromadzenia 


przed po- 
odbyło się 


kudowe, 


Zw, Pre, Miejskich w Polsce (Ai Soria: 
limskie 5), ; się po 
siedzenie Towarzysze delegaci 


Ruch kalfarelne-aśiafowy 


Wyrzuechie komunistów ze Związku Polskiej 
Młodzieży Socjalistycznej, 

(Atmosfera ciągłych fałszerstw i insynuacji, 
trwająca w Z. P. M. S. ad czasu Ii-go zjazdu, któe. 
ra uniemożliwiała wszelką pracę twórczą wewnątra 
związku, doprowadzić musiała do radykalnej w. 
tym względzie zmiany, 
sprawców tego stanu — komunistów, którzy, pra 
gnąc uczynić ze związku „jaczejkę komunistyczną”, 
starali się wszęłkiemi siłami hezpsctyjność ogar 
nizacji naruszyć. Obecnie Komitet Centralny Z, P. 
M. S. dowiedział się, że przed trzecim zjazdem Z. 
P. M. S. łódzki OKR. KPRP. zwracał się do OKR. 
kaliskiego tejże partji z prośbą o wydelegowanie 
na zjazd Z. PL M. S, del diko przedstawiciela 
nieistniejącego w Kaliszu oduiału Z. P, M. S. 

Podobny fakt miał miejsce w Turku, śednajdże 
ludzie, którym zeproponowano podjęcie się tej 


i misji okazali się za uczciwi i nie zgodzili się na to. 


Wobec tego jawnego, a w wysokim stopniu sko- 
dzącego życiu organizacji , wisreczamia pariji mw 
dziedzinę pracy związkowej, Komitet Centralny Z. 
P. M. S. na zebraniu w dn. 2 b. m. powziął naste 
pującą uchwałę: | 
„Zważywszy, 1) że ry Z. P. M:S. od dłuższego 
czasu prowadzona jest przez tow. komunistów po- 
Htyka partyjna, co sprzeciwia się zasadom, zawan- 
tym w deklaracji ideowej, oraz uniemożliwia pro- 
wadzenie bezpośredniej kulturainowychowąwczej 
pracy, będącej wszak głównem zadaniem Związku; 
2) że nie są to zarzuty gołosłogme, ale poparte 
faktami (masowe naprowadzemie komunistów do, 
Związku po II zjeździe, robota „jaczejzowa”, usi- 
łowanie fałszowania maenidatów na III zjazd, 17 
Nr. „„Jutra”, kofportowanie bibuły kommumistycznej 
w tolcatach Związku, wbrew udywale K. C. i wiele 
wiele innych); 3) że na skutek tego powstała w 
Związku atmostera wzajemnej nieufności i podej- 
raliiwości, udaremnóajzka twórczą pracę, K, O 
nie mogąc przekreślić. tradycji „bezpartyjności, nie- 
chcąc zaniedbywać roboty twórczej, mie mogąc po- 
zwolié na propagowanie jetlnego Kierunku poli- 
tycznego myśli «socjalistycznej, pregnąc oczyścić 
obecną atmosierę Związku i wytworzyć warunki, 
umożliwiające faktyczne zżycie się luklei — posta- 
nawia: 1) usunąć ze Związku wszystkich towarzy- 
szy, obsiążonych powyższemi zarzutami, 2) usunąć 
zZ. P. M. S. wszystkich tych, ktrzy prowadzą, lub 
będą prewadzić „jaczejkową*, komunistyczną ro- 
bote w Związku 
Kom, Gontr. „sźwierdza że głównem jego dą- 


|ioliom jiss owtaępaianie. bóspariyjnepo oharaktocu. 


Głosy czytelników. 
` ‘Dola; polskiej sanitarjuszki. A 
'. Przed. rokiem, gdy bolezéwickie działa 
gramiały pod Warszawą, a pseudo-patrjoci 


poc! 


| uciekali, ile sił starczyło, roziegały się gorące 


nawoływania do polskiej sanitarjuszki, aby 
nie bacząc na niębeęzpieczeństwo, wytrwała na 
swem stanowisku. ; 

Żadna też nie opuścła go i pracowała bea 
wytehm'enia; dwuch bowiem było wówczas 
nieprzyjaciół: bolszewicy i dyzenterja, 

Rok zaledwie upłynął cd tej pory, a jakaż 
niezmierna różnica w traktowaniu sanitarjusz- 
kil Źle płatną į źle odżywiana, trwa w dal- 
szym ciągu ua stanowisku i chce, żeby jej 


| Przynajmniej 


Tymczasem kilku jednostkom, stojącym 


| na czele, wydaje się, że sanitarjuszka świecka 


jest zbyt droga dla szpitali wojskowych, a więc 
trzeba ją zastąpić p'elęgniartami zalkonnemi. 
O ile chodzi o taniość, wzgląd ten sam przez 
się upada, gdyż: 1) siostry aalsonne mają te 
same pobory, co siostry świeckie, 2) śióstr za- 


|] konnych 
„| Hozbę chorych, niż sióstr świeckich, 3) siostry i 


ksiażek, 
Cichocki, 


E S 


Przyszło ‘do usunięcia 


3. 


s « i wa 


- dycie gospodarcze. 


Notowania gieldy warszawskiej, 
Londyn 12200 — 12050, Belgja 25, Paryż 
266 — 257.60, Wiedeń 296 — 200, Berlin 37 — 
8650, Dolary Stam, Zjedn, 3205 — 3225, 


$ 

Zakav wywozu, Zakazany został wywóz na 
granicę następujących towarów: Skóry surowe 
(niewyprawione) w kawałkach i całości, skóry ko 
żle i koźlęce niewyprzwione i półgarbowane, ale 
niebarwione i wiewylkończone. Wiklina wszelka 
oraz nasiona oleiste (hodowane w kraju). Lem i 
konopie surowe, nieczesane i czesane, wyczeszki: 
iniane i konopne, również smołowcowane. 


Niemiecke.łofewskt traktat, handlowy. Łotew- 
ski wioeminister spraw zagranicznych Albat udzie- 
lil prasie wywiadu w sprawie - niemiecko łotew 
skiego traktatu handlowego, którego projekt złe- 
żono obydwu rządom do ratyfikacji. Projekt mig 
dzy innemi glosi, że strony zawierają tralctaś na 
trzy lata z prawem i wymówienia. 
Kwestii politycznych tralctat nie porusza. Oba pesi- 
stwa zobowiązują się do ułatwiania WZAŻEMDAGO 
handin, Obywatele obydwóch państw korzystają m 
praw obywateli danego kraju. Niemieckie towarzy- 
stwa akcyjne nie mogą zakładać swych fiżżi na 
Łotwie. Obie stromy zobowiązują się nie pomoły- 
wać na: służbę wojskową obywateli drugiego pań. 


stwa. Dalej Niemcy zobowiązują się do udzielenia . 


Łotwie na kredyt towarów na sumę 500 mitjonów. 
mik, niemieckich, Kredyty dla poszczególnych firm 
za poręczeniem rzedu łotewskiego mogą być udzie”. 
lane ra czas od 18 miesięcy do 10 lat. Traktat 
przewiduje także konwencję pocztowo-tel 

kolejową, szkolną, patentowa i konsularna, Podczas 
pertraktacji niemieccy delegaci orzekli, że bytoby 
im wygodniej mieć do czynienia 2 całym związkiem 
bałtyckim, aniżeli z samą tylko Łotwą, w stosum- 
ku jednakże do Polski, 


informacje prasy, jakoby umowa była korzystną 
tylko dia Niemiec, uważać należy ma niewiarogodne. 


Zbiory we Franeji, Tegoroome zbiory w ostaj: 
Franoji wykażą mniej więcej 88 milfonów kwinta- 
lów zboża, wabec czego należy się spodziewać, że 


w r. 1821-22 Francja będzie mogła rupełnie się © 


besé be importu zboża. 


M t 


Kronika. 


(według danych Państwowego Jaśtytu Meteor.) 
a ć 7 


Warszawie 18, aajniższa 602, (W Zakopanem oe 


negiaj 28 i 2), 

Przewidywany przebieg pogody w dniu dzi- 
porz Tj mykwa ze pn pz By 
dy, wiatry północmo<achodnie, H 


cyll tatrzański, mający na celu wszechstronne 
manie tego nałpiękniejszego zakątka niemi poł 
skiej, Wylłskiańi profesorowie: dr. Walery Goetel, 


} (wychowanie człowieka przen. 
sztukę), p, H. Radlińsim (zagadnienia historyczno- 
pedagogiczne), dr. H. Rowid (najważniejsze prg- 
dy pedagogiczne doby obecnej), dr, M, Lioska (a 
zdotności romamowamia u dzieci w,/wieku srkol- 

Równológłe z wyłcładami, 


zorganizowany był 
kims „Szkoły pracy*—rysnikł 4 modelowanie pro- 
wadził p, Stem, Wójcik z Krakowa, i 
Adnrmistrację i sekretarjat loursów 
dzi! p. Roman Sowa z Krakowa 


nymi) 


Dnia 27 cienpnia, po skończonych 
nastapilo uroczyste zamknięcie 4go ! 
Kursu Uniwersyteckiego, l 


M oana atua UAA E 
im, Jana Ordegi, Ministerjum W, R, ). P, 

wa osoby, mające prwwo do przedstawienia kan- 
dydatów ma stypendystów im. J, Ondęgi, by po- 
wołując się na niniejsze ogloszenie, ? 

a najpóźniej do dn, 1 fiatopada oglosity swe pra- 
wè w Ministorjam W. R. i O. P, na piśmie, dota- 
czając metryki urodzenia, potrzebne do udowod- 
uienta pochodzenia od jednego z synów £, p, Jana 
Ordęgi. . ; 


F LOS y z 


EJ 


. 


włada nadzorczych i admi 


O ile do wymienionego terminu zgłoszenia 
ais napłyną, Mimigterjum przystąpi do nadawania 
stypendjów bes udziału kuratora fundacji, 

Konkurs na posadę LRC gimnazjnm, 
Ministerjum Wyunań Religijnych -5  Oświecemie 

'Publicaiego ogłasza ninejszem a celem oh 
sadzenia posady przełożonej gimmazjum państwo- 
wego żeńskiego w Łodzi, 

Podania, zaopatrzone w potrzebne dokumen- 
ty, należy bezzwłocznie skierowywać do departas 
mentu szkót óredmich Mmisterjum (W, R. i O, P, 
(Bagatela 12), 


Wypłata należytości b, internowanym w Ka- 


madzie Mim, Spr, Zagr. otrzymało zawiadomienie | 


od Konsulatu Generalnego w Montrealu, że rząd 
kanadyjski zaprzestanie wypłacać maieżaości za 
'pracę b, poddanych austrjachich, internowanych 
w Kanadzie w czasie wojny, 

Konsulat Generalny w Montrealu wzywa 
wszystkich byłych łeńców, zby wnieśli podania 
de Konsulatu Generalnego w Montrealu , przez 
Min, Spr, Zagr. w Warszawie, uł, Fredry i, za- 
łączając dokumenty, stwierdzające fakt internowa» 
via i numer w olbozie (t, zw, release certificate), 
O ile kto nie posiada tego certyfikatu, powimien 
zwrócić się do Min, Spraw Zagr, w Warszawie z 
prośbą o przysłanie odpowiedniej aplikacji, którą 
mależy wypełnić w języku asgielskim u notarju- 
sza i odesłać do Konsulatu Generalnego w Mont- 


„realu przez Min, Spraw Zagr, w Warszawie, 
Równocześn 


fe Konsulat Generalny wzywa 
ych wszystkich b. tnternowamych, Którzy przed 
wyjazdem do kraju zostawili rozmaitym agentom 
pełmomocnietwa do odebrania nałeżytości za pra- 


‘ee w obozach, a pieniedzy dotychczas mie otrzy- 


mali, aby we własnym inieresie wystawili u no- 
tarjusza pełnomocnictwo w języku . polskim dla 
Konsulatu Gemerallnego w Montrealu, upoważnia 
jące go do odebrania pieniędzy od agenta, 

Ze "wzgledu na zblidajacy się termin za- 
mikmięci wypłat, zaleca się jakmajwiększy po- 
Bpiech w tej sprawie, 

Z 3-ge Urzędu skarbowego, Izba Skarbowa po 
daje do wiadomości ogółu ralimteresowanych, ża 
biura 3-go Urzędu Skarbowego podatków i opłat 
skarbowych przeniesione zostały do aowego loka- 
lu przy uł. Nowogrodzkiej Nr. 60, 

l Powytizy urząd rozciąga swą działalność ne 
obszar następujących okręgów policyjnych: 6, 7, 
6, 19, 22 i 28. 

Stowarzyszenie wolnomyślicieli polskich prosi 
mas o zaznaczenie, iż statut Stowarzyszenia został 
satwienrdzowy przez Minist, Speg (Wewmiętrzmych, 

Zańeżycielami zrzeszenia są: Ján Baudouin de 
Courtenay, Stetanfa Ciexpiszówna, Kazimiera Du- 
feba, Marjam Tadeusz Lubecki, Romuald Minirie- 
więz, , Zodją j Emit Wojnarowski, 

informacji udziela się w lokalu przy uł, Kró- 
łeweikiej Nr. 16, codziennie, godz, 6 — 7, 

Wystawa jesienna, W czwartek, 8 b, m, Sa- 
lon polskiej sztuki nowoczesmej” (Boduema 3) o- 
twiera wystawę jesienną obrazów, mą którą skim 
dają się dzieła wartości pierwszorzędnej, Są ta wy- 
bitne prace mistrzów Irakowsiiich i warszawałkich, 

Wystawa jest otwarta od d1 ma 


Ruch filezcficzny Wyszedł s drutu! potrójay 
s*rzw 9, 4 i 5 tonu 8-go, Ra ewie emezogólowa 
sprawozdanie z VII Kongresi psychetogii ekspe. 
rymentalnej, w Marburgu w dmiach 20 do 
23 kwietmia b, r, ira Stefana Błachowskiego. pro- 
fesor psycholcgjii w uniwersytecie peznzńsVim, 
który brał osobiście udział w tym kongresie, 


ZEBRANIA I ODCZYTY. 


„. Odczyt Jerzego Bienażme, Gorący przyjaciel 
Polski, dr, Jerzy Bienaime, wygłosi wkróke w 


STR JE 


/8 Zjazd burmistrzów miast niewydzielomych 
b. Królestwa K adbędzie się w O- 
twodku w dniach 10 i 11 b, m, Na porządku dzien- 


mym zmajiwją się sprawy nowej ustawy miejskiej, 
timamsów . miast, aprowizacji, oświaty, stosunku do 
oraz Spra- 
wy organizacyjne, W sp przydziału pomie- 
OE EA 
swracać się należy do Magistratu m, Otwocka, 


WYPADKI. 


JE Baron i artystka kina, 
domu Nr. 47a przy uł, Wi | "w miaz- 
kamiu zajmowamem przez wdowę ikiewiczową % 
cómkami i trzema sublokatorami nocy wozorajszaj 
aolo godz -4 rcziegły się trzy szybko po sobie na- 
stępująpe 'wystrzay rewaątwerowe, 

Gdy zaalaamowant hukiem domownicy zerwak 
się ze Snu, zastali w „pokoju od podwórza ma lóżkku 

w kałuży krwi 28-letniego Wiktora ba- 

tona  Pritwitzą, wosławnego, urzędnika Amery- 
wańsko-Baltydkiej dragi pE aeri zamyieszicałego 
w, Sulejówku, Lekarz Pogotowia, stwieydziwszy Ta. 
nę ją Klatki piersiowej pod lewym ka N 
czykkiem, przewiózł desperata w stanie ciężkim do 
szpitala Dzieciątka Jezus, 

Bar, Pritwitz w miedzielę „późnym wieczorem 
„«wócił z Sulajówka w towaczystwie córki właści- 

- mieszkamią, 


misku w Sulejówku i obecnie starał — AA o jej rękę. 
Po króts'm pobycie w mieszkaniu m para u- 
dała się na kolację do hotelu "paas Gdy p po 
z restauracji wszyscy domownicy uda 
na spoczynek, bar iPnitwiitz udał się do połcju, 
przez sublokstora por. R pro- 
. Przy tej 
na mocnej szafce rewolwer, 
ł do siebie. Dwie kule 


A Się: trafiły go, tmecia była celua, Badany przez po- 


desperat zeznał. że jkoby iaei rompacze 
"TR kroku były fatalne stosunki finansowe, 
y na Woli Późnym wieczorem w nie- 
przy zbiegu ul, Węjskiej I Plodkiej ng prze- 

wozem żydą napadło w calu rabun. 
siedmiu opryszków wotskich, 

wówczas starszy posterunkowy Szczepan Ma 
ałorwski podążył rmapadniętemu z pomocą, lez r8- 


Redaktor naczelny dr. Feliks Perl 


dnieję prz 


„ROBOTNIK, wżorek, © września 1921 r. 


busie stawili opór, 


grożąc nożami i obrzucaiąo 
Mast 


0 kamieniami, Na wszczęty alarm 
Fosteruukowych, zebrany jadnak 
tłum zajął grożnę postawę wobec policji, obrzuca- 
jac ją kamieniami i udsremnii arczztowacie 
aprawców napadu, Wskutek tego rabusie uctekli, 
zdołamo jekinak ująć jednego z mich; jest to przy- 
wódca bandy, Anteni Kaocprzelk, Wkrótce przyga- 
łepował oddział policji konnej, kt 4 tłumi Troupro- 

Podczas catego zajścia padło kilkadziesiąt 
strzałów rewolwerowych i karabinowych, lecz o- 
beszło się bez ofiar w ludziach, Jedynie trzech 
posterunkowych, podczas walki z tłumem zostało 
zranionych rożaąmi lub od uderzeń kamieniami, 
W. liczbie aresztowanych lecz odbitych napasti- 
ków zmajdowałi się: Maksymiljsn (Wesołowski 26 
wsi Budy i Romam Seling z Pruszkowa, 

Złodzicje uliczni, Genowefie Gutorowej (Mar- 
szałkowsika 117) skradziono ns pl. Saskim 11 do- 
tarów, Po przejrzeniu albumu przestępców kry- 
mimadirych poszkoadowsnaą poznałą podiug lotogra- 
fji Konstancję Maltnowską vel Nowędzowikię i Solo 
Lipsztejna — jako sprawców kradzieży, 

Kradzieże, Biżuterję wźrtości pół miljowa mk, 
skradziono we skdopu jubilerskiego Chaima Dubli- 
na przy ul, Żelszmej Nr, 30. 

— Różne rzeczy wontości 1.000,000 mk, kra- 
daidno z mioszkamią Jadwigi Szadirowej w. Alejach 
erodlimakich 76, 


J 
é i 4 
Z sądów. 
Mniemtny bolszewił, 
Urząd prokuratorski przy sądzie okręgowym 

w. Suwalkach oskarżył kierownika szkoy 7-%la- 
sowej w Augustowie, Konstantego Piotrowsiciego 
(lat $4), o to, że w roku 1920; podezas, gdy 
Rzeczpospolita (Połska, której by? obywatelem, 
omajdowała się w stanie wojny m rosyjską repu- 
blika rad, a miasto Augustów bylo okupowane 
przez wojska rosyjskie, sprzyjając nieprzyjacielo. 
wi w jego wrogich względem Polski działaniach, 
wysunął iniejatywę uruchomienia szkół, wiedząo, 
że będą one działały w duchu wrogim dla Rzplitej 
Polskiej, 

Po za tem zarzucano Płtrowikietnu, że przy- 
jat od władzy okupacyjnej rosyjskiej stanowisko 
kierownika sekcji wychowania szkolnego w zorga- 
mizowanym prze okupantów zarządzie oświafo- 
wym, za co pobrał od będącej timspelkitorem bol- 
szawickim komunisiki Frerklówny pensji 1500 nb. 

_ Dodajmy, że dochodzenie w tej sprawie w 
zaramiu było skierowane przez sędziego śledczego 
mą umorzenie z braku wszelkich cech przestęp- 
stwa, lecz aa skušek następnych zarządzeń władz 
prokuratorskich, wznowiono je, 


przybyło - kilku 


Ważne dla PESE Związków, Sklepów 


Sprawa ta ma posiedzeniu wyjazdowem sg- 
du okręgowego w Suwałkach była sadzone w Au- 
gustowie pod przew. sędziego Wyrzykowskiego, 


przy udziale pprkuratora Hryniewicza i obrońcy | 


z Warszawy, adwokata Stefana Perzyńskiego. 
Rozprawy odbywały się przy ficznym udziale pu- 
bliczności, ze względu na tlo sprawy i ogólnie 
mana osobę oskarżonego, . imieskazitelnej działał- 
mości społecznej, E 
Oskarżony do zarzucanej mau zbrodni mę | 
przyznał się: wystąpił w „rewkomie* Augustow- 
skim w sprawie uruchomienia szkół z powod na- 
rzekań ludności miejscowej, iż  naupzydielstwo 
polskie nie reaguje przeciwko zakusom żydow- 
skim do. opanowania szkofrictwa polskiego w Au- 
gustowie, obawiając się represji, przyjął z rąk 
Frenklówny stanowisko kierownika sekcji wycho- 
wania szkolnego t zrzec się tego stamowiska mie 
mógł, Starał się jednak  wszystkiemi silami od- 
wiec rozpoczęcie wykładów, mimo . protestów, 
przyjął pensję 1500 nb., obawiając się, że w razie 
odmowy, może być wywieziony do Rosji i piemią- 
dze oddał na cele publiczne, 
Obrońca oskarżonego, adw, Perzyńdki - po 
wołuwjąc się na mętne źródło tej sprawy, które 
wytrysnęło ze stosunków czysto pertujaych i mi- 
czem mieuzisadnionych plotek na partyśularzu t 
podkreśkiwszy zeznewią.. wiamogodnych (świadków, 
wykazywał, że Piotrowski przed nadejściem bol- 
szewików złożył szereg jaskrawych dowodów 
swego istotnego, szczerego patnjotywmu, że był 
jednym z najbardziej czynnych w wake z bolsze- 


polskiego i zbieramiw ofiar na 
skarb, że wreszcie skanga P., wniesiona do prow 
kuratora o ukaranis tych. co go znesławiają 
przez posadzemie o sprzyjanie bolszewikom, 
majlepiej wdowodniła, jakim jest Polakiem Pio- 

Wszelkie  plońki iomorosłrch aptekarzy, a 
mawiet motarjuszów nie mogę przekonać sędziów. 

Sad, po wysłuchamiu świetnej p u- 
zasaldnionej obrony adw, Reońkieg,, imdi 
nii? aeree: 


MI 0 m 


Teatr i Muzyka. 


Nowy sezon w.„Qui pre Quo“, 


| ksandre Piotrowskiego i „Oymes i Cures” Wińw 
Tioma, Operetkę ma wcale meludyjsą i lekką ma- 
zyczkę, nie wolną jednak ot reminiscszojj s ge- 


tem, pośrednikiem pow gr 
Ono paszarsicę WY- 
konali świetnie pp, Ohaveau i Zmibe, Slabym a- 
msntem operelsowym okazał się p, Rom, posiada. 
jacy mały głos i brak rutyny aktorskiej, Biełm 
| gral z życiem malarza Bardin, Bielecka śpiewała 
| ładnym, dźwięcznym sopranem, Wos grała gorzej, 
z Relewicz — Ziembińska mie posiada glose do- 
| 


atatecznie wyszkolonego, chod ydradza widoczną 
„Cymes i Cures“ szmożces pióra Nikko Tiene 
(najlepszy językoznawca nie zdoła wyjaśnić elo- 
wa „szmonces”, nie spotykanego w słownikach 
polskim i międzynarodowym), Tem ewolsty tar- 
gon „Qui pro quowy* uchwycili enakomicię naj. 
typowsi ajenci ubeupieczeń ma Życie pp. Giéra- 
sieński i Boroński, Pokój w „świńskim stylu był 
zasługą malarza Galewskiego, a balet „Pawiiszeą. 
wa i Pameli) był eadobą wieczoru, 
u 5, 


Teatr wm" hg "Dziś „Bumisiry Styl. 
mondu“ 


, Testr Polski, "Dziś Tajfun” 
kredie =e Dziś i jutro sstuka B, Katerwy 


ami Sady, Dziś „Ósmy żoną Sinobrodege*. 
ray Teatr Dramatyczny, Dzió „Dwaj maloy” De ' 


Testr znad, Dziś po raz po mamowie- 
nów komedją P a paiay Fras» 


Kencert 2 pułku Saperów Kaniowskich W 


drin 10 września, w sobotę, wi: 
Kolo Opieki 2 puiku bracia JE e e SE mion 


Siow, Techników urządza na rzecz wnnowWieA.A 
szuandaru puiku, koncert, w wezmą udział 
najma mize siły artystyczne IWarszawy, a taic- 
że crinies'ra tegoż pulku 
Bilety do nabycia w etbierat Loura, Krak, 
Prredm,. w firmie Wabla+Wabińskiego, Wojda, ++ 1 4 
a 


BURTOWO-DETALICZN Y 


_ Skład łamp naftowych i szkła 


Warszawa, Chmioina 38 (daw. I. Serkowski) tel. 196-18. 
Naprzeciwko Hotelu Royal, 


Dostawcy kolei państw. kooperat. stow. spoż, spółek włościan. eto, oto 


polecają w olbrzymim wyborze 


tamy, Latarnie, 
| Szkło, Knoty, Fajans r 


na asas wysylamy beżpłatnie ilustrowane Aiei ia 


ler D-i 


powrócija, Biała 3 m. 


ki. 0. Wartejmaa 
pówróolł. Chor. wewn. i nerw. 
dodasz! 16, 


—6 pp. 


Diga Rog Okazyjnie 


8. do sprzedania garnitur męski na 


mężczyznę średniego wzrostu. 
Wiadomość: uł. Warecka 7 m. 11. 


tel. 37-06, od 


Zarząd Spółki Akcyjnej 


Zakłady Amunicyjne 


„P.O GISK- 


na zasadzie $ 


18 statutu ma zaszczyt prosić PP. akcjonarju- 


zd U poły, na 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 


mające się odbyć w dniu 29 września 1921 r. o godz, 5-ej 
po południu w Banku Przemysłowym Warszawskim w. War- 
szawie, Wierźbowa 11. 


k 


Porządak obrad: 


Powiększenie kapitału zakładowego i określenie warun- 
ków emisji oraz ilości głosów przysługujących akcjom. . 


PE. Akcjonarjusze „pragnący wziąć udział w powy 
szem Zgromadzeniu, winni stosownie do $ 24 statutu Spółki 
„najpóźniej dnia 22 września» 1921 r. do godz, 


$- 


4-ej po połu- 


dniu złożyć swe Świadectwa tymczasowe lub odpowiednie 
kwity depozytowe lub zastawowe w biurze Zarządu (Czer- 
niakowska 199), 


W „razie 


niedojścia do skutku Zgromadzenia w pierw- 


szym terminie, niniejszym zostaje zwołane bez oda 


dziełych 


zawiadomień powtórne Z pe 


msdzenie akcjonarjuszéw na dzień I5- 

października 921 r. z tym samym porządkiem obrad 
w lokalu Banku Przemysłowego "Warszawskiego w Warsza- 
wie, Wierzbowa 11, o godz. 5-ej po południu, które będzie 
prawomocne bez względu na liczbę reprezentowanych akcji. 


Red. odpowiedzialty Bron. Olechnowicz. 


iin: i 


Odbito w druk. „Robotnika“, 


Ważne dia Ziemian i Kółek 
Rolniczych. 
Przyjmujemy zamówienia na do- 
stawę zboża siewne: a żyła | psze- 
nicy w każdej ilości, jak również 
dostarczamy na zlecenie nawozy 
sztuczne: super fosfat żużie Tho- 
masa, saletrę, mączkę keostną. 
DOM HANDLOWY 
Import Eksport wszelkich ziemio- 
płodów oraz zbóż i nasion. 
Warszawa, gay 23, telefon 

f 51-05. 


ra CEAVNO € 
Dt A pe 
LODARSKNI OQ p 
ĄDA DZIE, FeLi. $3 


.* 


(A I BŁ nizkie Wykwintne obuwie 
damskie i męskie, Pnie: | 2 
garnitury, spodnie, jesionki, nie- 
Miela wyko: ubrania robocze. 
lelki wybór. Pa i detal. 
tiwa. Złota Nr. 39 y 
DRZE A A a W EA SA 
y „męskie od 5 tysięcy, 
gamitan palta, kurtki na wą- 
cie, bekiesza, futra, kimono, ko- 
żuszki, buski po cenach konku- 
rencyjnych, hurt i detal, własny 
Z Warszawa, Chmielna 49 


Mt jal na ubrania, kostjumy, 
el J- paita Itp. poleca pe 
cenach przystępnych Skład Suk= 
na, SE AGI Ciepichałł, S-to- 
Krzyska 


sma hurtowo. "Centrala 
ci, Krucza 24. 


ślubne, złote, Tosi, 
` pierścionki, kolczyki, 
zegarki. Ceny bardzo nizkie. Przyj- 
muję reperacje tanio, dobrze. Zna- 
ny zegarmistrz Gutmacher, Smo- 
cza 2i róg Dzielnej. 
m... 


p zużyte: gazety. kajety 
Kier] kupuje i płąci najwię- 
cej. „lzmz” Miodowal4 (w bramie). 


Warecka 7, 


h tłumaczenia, przepisywa- 
ALE 


WE RE Bei jm Przę- 

bawełnę poleca: 
L Władysław Nalewki 11 wpod- 
wórzu, telef. 177-20. 


== iina Pasme" 
Jan Grodzieński i S-ka, Wa 


rsza- 
wa, Marszałkowska 95, tel. 231-66, 
244-86, 251-96. Gdańsk, Stadtgra- 


|ben 17, tel. 34-80. Sprzedaż na 


wagony. 


z | MAE sz 
BMAMERORZ || 


4 Bo gej kooperaty- 
wom, ski „pia ka sca poleca 
„Zródło Po iskie” ry d 
ski i ‘S-ka, Marszałkowska 85, te 
łefon, 231-66, 


== NIMI 
M GRACH, ję "oe Le 


eca 
„Zródło Polskie“ A zieñ- 
skl i S-ka, ul, Marszałkowska 95, 


tel, 231-66. 
Sz AE ; piwa 


we cenach row, pie 
ca PZródło Polskie" ych palar Kc” 
dzieński | S-ka, Marszalkowska 
95, tel. 231-66. 


==" MY, ALEJE, e: 


czki poleca | r górze Polskie” Ján 
Grodzteński | S-ka, Marszałkow= _ 
ska 5, tel. 231.66, £ 


mmm 
zw 


(ROZDZIĆ, Sankt 


grabie, łopaty, lemiesze, bens 
dnice, wyroby żełazne polecą 
~ yp Apr Jan Grodzień- 
ski i S-ka, Marszalkowska 95, 

231-66. w 


SEEDA EZ pr rzy ZY ZER ZARA) 
Wydawca: Rada Naes. P, P, $ 


